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— Jego Wysokość Książę Mikołaj Czarnogórski i 
catronu czarnógórskiego książę Daniło, wraz ze 
świtą, wozoraj przed godziną siódmą zrana przybyli 
kolej warszawsko-wiedeńską do Warszawy, w prze- 
iężdzie do Petersburga. Na stacji kolei żelaznej 
arszawsko-wiedeńskiej, wysokich gości powitali 
komendant Warszawy, jenerał-lejtenant Kużmin i p. 
o, warszawskiego oberpolicmajstra, fligel adjutant 
ukownik Klejgels. Następnie wysocy podróżni 


rzejechali koleją obwodową na stację warszawsko-.|. 


tersburską, dokąd w tym czasie przybył Główny. 
Naczelnik kraju,.jenerał adjutant Hurko w towarzy- 
stwie naczelnika warszawskiego okręgu żandarm: 
skiego, jeneraładjutanta Broka i innych dostojnych 
osób. Książę Mikołaj cały czas postoju spędził na 
rozmowie z Jego Ekseellencją. © godz. 10-ej Wy- 
gocy Goście wrąz ze świtą wyruszyli w dalszą drogę. 
W icis znajdowali sięgpulkownik Owsiany, fligel- 
adjutant Nikołajewicz i osobisty sekretarz Jego Wy- 
Bokości, (Warsz. Dniew.) 
— Małżonka JE. Głównego Naczelnika kraja, 
Marja Andrejewna Hurko, powróciła w piątek z Mo- 
S | (Warsz. Daiew.) 


KALENDARZ. 


Imiona słowiańskie: Dziś: Wisława, jutro Budziwója. 
ta: Nadzwyczajne ogólne zebranie członków Tò: 
arzystwa „Liitnia”. (Lokal „Dutni”=-8 wieczorem.) ..« 

Uroczystości: Doroczna wizyta jeneralna ochrony JII-6j przez 
delegowanych członków Towarzystwa dobroczynności. (Lokal 
schrony, Ogrodowa 24—b po południu.) ; 

Wystawy: Wystawa pracy kobiet. (Gmach Muzeum prze- 
nystui rolnictwa na Krak.-Przedm.— od 10-ej rano do wieczo- 
1) — Wystawa Wowarzystwa sztuk pięknych. (Grakowsk.- 

. li 15—0d 10-ej rano do 6-cj po południu.)— Wystawa 
bazów Krywulta. (Hotel Europejski — od 10-ej rano do 
amierzehu,)— Wystawa obrazów spółki artystycznej, (Nowy- 

Wiat 66—0d 10-ej rano do 6:ej po południu.) < 

Teatra: Le tni: Dziś „Guzik”, „Pan Geldhab” i „O Józię”, 
jutro „Wesele Figara” ;—N owy: dziś „Księżniczka Trebizon= 

pintro „lan Zołzikiowicz”. (8 wieczorem.) i 
ng oologiceny: ulica Bagatela. (Otwarty codziennie ed 

Aj rano do wieczora.) 

dmiejski: Botówki w kasio lombardu do rozdania 
a ary tajduje się na dzień dzisiejszy z% 2107 kop. 5. 
ieh Wydawane będą, Wykup i prolongata uskutecania 
Heol Bej rano do 1-ej po południu i od 4-ej do 5-ej po potud.) 
—. RZ LEERI UTAT TARN TOE y 


[ANKI 1 ŚYGIA KOMENT. 


POWIEŚĆ 
(odznaczona na konkursia „Kurjerą Warszawskiego”.) 


przoż 


ESTHJĘ 


Led 5 (Dalszy ciąg). 

ddpro Wie zdążyłam usiąść na kozetce w oranżerji, 

nęg Wadzoną przez króla ptaków, kiedy markiz 
MY, zwinny, o białym atłasowym ubraniu, hafto- 

Nią lotem, ukłonił się nizko przedemną, mó: 


wnq 
— Skrzydła moj . Ą PE: 
ieta], : e nie uniosłyby ciężaru zwykłego 
znika, Zwróć twe RA i równych tobie, 
dh Pięknych margrabin, czemu za moje skrzy- 
tesz chwytać? 
Duch d iż olśniewa ich blask, ich świeżość, ich 
DM elikatny i nieskalany. Margrabiny taką świe- 
< pochwalić się nie mogą. 
i Mnie; C tobie chodzi o go$ nowego? Ród twój 
b te u stały od mego rodu, My często wracamy 
>~ Ba oS róży, a wy rozmaitość tylko cenicie. 
ię k newszýstkie. róże do siebie podobne, są 
tórych listki opadają za muśnięciem skrzy- 


— Motylu uroczy, podaj mi rękę a pofruniemy ra- 
0 nieba, 


= Poed się skliżad do przekwitłej róży? 


| 
| 


| 


ne em e Z e 
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| 
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niwersytecie. Termin egzaminu oznaczono na 25-g0 


zatok poranny przyjmowaną by 
(opie R Julji i Heleny Kr. schód słońca o godzinie 4 minut 0. Wschód księżyca o godzinie 
| M tekę Dozyderjusza Bisk, t «Zachód © „o 5 SKALE Zachód Ą M 
A „Jońnny Wdowy. | Długość. dnia godzin.... 15  „ 58. Wysokość wody na Wiśle stóp 3 
Sota: Grzegorza i Urban P „i Przybyło „ » E E 1 Dziś o godzinie 4-ej rano ciepła 109 R. 


WIADOMOŚCI. BIEŻĄCE. 


= Studenci wydziału filologicznego i prawnego | 
po ukończeniu wszystkich egzaminów obowiązani | 
będą złożyć egzamin ze znajomości języków nowo- | 
żytnych. Egzamin ten studenci li tyłko kursów wy- | 
mienionych składają raz w ciągu pobytu swego w u- 


czerwcą r. b. 


= Ze sprzedaży patentów na r. b. do dnia 13-go 
maja r. b. wpłynęło na rzecz skarbu rs. 582,628 
kop. 42, więcej niż w roku przeszłym do tej pory o 
23,585 kop. 35. Z tego procelitów na rzecz kasy 
miejskiej wpłynęło rs. 98,831 kop. 48, więcej niż w 
roku przeszłym: o rubli 3,883 kop. 10. Niedoboru pro- 
centowego za lata 1885 i 188ówpłynęło rs. 21,761 
kop. 61.: . i 


' = Dowiadujemy się, iż właściciele posesyj zaro- 
gatkowych, położonych jeszcze w granicach miasta, 
wystąpili z zażaleniem na dzierżawcę dochodu ro- | 
gatkowego, który, mimo iż ei żaopatrzeni są w. bile- 
ty magistratu na wolny przejazd przez rogatki, robi 
im różne trudności, zbyt obszernie na swą korzyść 
tłomacząc odpówiednie paragłafy kontraktu i tary- | 
fy poboru opłat. Wskutek tego magistrat przesłał | 
dzierżawcy odpowiednie wyjaśnienie obowiazują- 
cych go przepisów, w zna$znej podobno części 
uwzględniające żądania właśśącieli posesyj podmiej- 
BKZORZ zę 1 pc GERE: o. a 

= Wczoraj na posiedzeniu wydziału ekonomiczno- 
administracyjnego „w warszawskiem Towarzystwie 
dobroczynności, między innemi zadecydowano: ; 
przyjąć do zakładu starców i kalek dwóch mężczyzn 
i pięć kobiet w podeszłym wieku, bez środków do 
życia. Według raportu o ruchu ludności, w zakładzie | 
starców i kalek znajduje się mężczyzn 102, kobiet | 
259. a. 


= Z powodu zwrócenia się naczelnika rady miej- | 


cnie znajduje się biednych w podeszłym wieku bez 


1 minut 42 r. 
1 


dzinnego Radyimna, 


maja 1889 r. 


OGŁOSZENIA. 
Reklamy: za jeden wiory. 
garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na 
stępny raz 20 kop. A 

Nekrologja: za jeden wierz 
15 kop. 

Zwyczajne i małe ogłosze 
nia w dodatkach porannych ni 
zamieszczają się. 

Ogłoszenia i prowameratę 

rzyjmuje kantor codziennie oda 

-ej rano do 8-ej wiecz., w nie.. 
dziele i święta od 10 do 1 w poł. 

z | Niedziela: Filipa Nereusza W, 


38 r. Poniedz: Magdaleny de Pazzis. 
Wtorek; Germana i August B. 


Środa: 


fali 3. | 
Teodozji Męcz. 


ikeja, Administracjai Brukarnia: Plac Teatralny nr. 9. — Telefon Redakcjinr. 4££6.— Telefon Administr. 444. 


zakładu starców i kalek, ile sierot zupełnych i pół- 


sierot, kwalifikujących się do zakładów sierot. 


= Z odbytej przez członków Towarzystwa do- 
broczynności wizyt jeneralnych po ochronach do- 
wiadujemy się: W ochronie 2-ej przy ulicy Ogrodo- " 
wej znajduje się dzieci 174, t. j. chłopezyków 82, 
dziewcąt 94. Czystość i porządek znaleziono wszę- 
dzie. Robótki ręczne chłopców i dziewcząt godne 
pochwały. Dziatwę obdarzono rozmaitemi upomin- 
kami. W ochronie Xl-ej św. Piotra przy ulicy Zaję- 
czej, podczas wizyty było obecnych sierot 144(chłop- 
czyków 68, dziewcząt 76). Dziatwa popisywała się 
deklamacją, spiewami, gimnastyką i otrzymała po- 
darki, 


= Komitet wystawy pracy kobiet podaje do wia- 
domości osób interesowanych, że jury działu IV-go 
wystawy przystąpi do ekspertyzy okazów w sobotę 
(od 4—7-ej po południu), w niedzielę (od 10—12-ej 
zrana) i w poniedziałek (od 4—7-ej po południu), 
i że pożądanem jest zarówno w interesie jury,. jak 
i samych wystawczyń, aby te ostatnie (z działu IV) 
znajdowały się na wystawie w oznaczone dnie i go- 
dziny, 
== W dniu wczorajszym rozpoczęła się budowa 
kanału na ul. Wareckiej od Nowego Światu do Pla- 


| cu Wareckiego z wstrzymaniem ruchu kołowego na 


czas robót. W-dniu zaś jutrzejszym rozpoczną się 
roboty kanalizacyjne na przedłużeniu ul. Złotej od 
ul: Zgoda do Szpitalnej przez ogród, należący do 
Szpitala Dzieciątka Jezus. Na żądanie zarządn . - 
szpitala, aby chorym kobietom umysłowo zapewnić * 
spokój, będą roboty prowadzone przeważnie sposo-.. 
bem: tunelowym. i 
= Do zarządu kanalizacji i wodociągów zgła- ' 
szało się w ostatnich czasach- osobiście i piśmiennie 
tylu kandydatów, że główny inżenier był zmuszo- í 
nym wywiesić na frontowych drzwiach biura kartę . 
z uapisem, że podania o posady nie są już przyjmo- 


] wane. 


= Zasłużony powieściopisarz, Jan Zacharjasie- 
wicz, po kilkumiesięcznym w naszem mieście po. 
bycie, wezoraj opuścił Warszawę, udając się do ro: 


żadnych środków do życia, kwalifikujących się do | 
Widocznie niedosyć zmieniłam głos, bo po ostat- | 
niem zdąnin poznał mnie baron. Pochylił się więc i 
w oczy mi z blizka się wpatrywał, Ja dawno już 
poznałam go także. 

— Motylku, pamiętaj, że wszystko przekwitłe na 
świecie—mówił—i że przekwitłemi różami pogardzać 
nie trzeba. j 

— Uważam, że piękny markiz sercem się kieruje. 

> A ty tego nie pojmujesz? trzpiocie! bałamu- 
cie? 

— Pojmuję na mój sposób, ale nie znam serc mar- 
kizów, zaledwie wiem, jakiem uczuciem heliotrop 
lub konwalja się rządzi. 

— Ej, hipokryto! mnie się zdaje, ż e ja już ciebie 
pry sercu ludzkiem widziałem, gdyś bicia jego słu- 
chał. 

Zadrżałam; czyżby on widział, jak Zygmunt rękę 
moją do serca swego przycisnął? Chwilę jedną od- 
powiedzi znaleźć nie mogłam, ale przytomność umy- 
„słu wróciła mi prędko. 

— Choćby. i tak było, to motyl serca ludzkiego | 
nie rozumie nigdy. 

— Bo musi fruwać; niema czasu długo słuchać te- 
go samego—tyle ma do roboty... 

— O, tyle! W promieniu słońca kąpać się co- 
dziennie, bo każdy motyl c'est. um petit maître, pod 
względem elegancji. Potem musi oddawać wizyty... 
niektóre kwiaty nie przyjmują go zrana; krople rosy 
listki ich pokrywają, znać, że jeszcze toaleta nie- 
skończońa. Trzeba gdzieindziej zwracać swe kroki, 
Najwcześniejsze są powoje, belles de jour zwane, te 
od wschodu słońca gotowe. Gdy powiem „dzień do» 
bry”, tok dopiero gawąda się kódzyna. Wszystkie ; 


ploteczki opowiedzieć muszę, co robi lewkonja są- 
siądka, czy zawsze ten sam żółty motyl koło niej 

się kręci, a mchowa róża czy już wszystkie listki 

wypuściła, czy „ładna? czy ma dużo dzięci? czy fa- 

dne? a zawsze o urodę najpierw zapytują. Potem 

goździk skarży się przedemną, werbeny, które tak 

się rozpościerają, że dla niego miejsca już niema. Ja 
pocieszam jak mogę a one minie do rezedy posyłają, 

zapytać wiele tam pszezół nakarmiły dzisiaj, it. sę 

it. d. Zawsze oliliję pytająna końcu, bo wszyst- 

kie kwiaty lilji nie lubią. 

— Zazdrość o białą suknię, % . 

„— Tulipan i narcyz mówią, że jest chłodną i wy- 
niosłą, że nie ma wdzięku żadnego. A róże i bła- 
watki dowodzą, że pyszałkowatą i egoistką bez ser- 
ca. Pojmiesz; markizie, jakie trudne moje położenie” 
czasem, 

„z Pojmuję, biedny motylku. Chcesz, abym ja- 
kiej wróżki poprosił? może cię w piękną damę za. 
mieni. 

— 0! nie rób tego. Już ja wolę mieć moje dró. 
bne skrzydełka, niż Nole aby kA nad irist 
—mężczyzni—motyle, znęcali się nademną, 

— Mylnie sądzisz ród ludzki, lekko myślny motylu 
zwykle przeciwnie bywa w świecie. Piękn e damy 
częściej są do twego rodu podobne, niż mężczyzni, 
„= Czyi ciebie zdradziła jaka „piękna dama”? 
ae zę A: SRA jest morzem dyskrecji, 
0 wiatkowi jaki jawi ja ta- 
PaM J; Jakiemu wyjawi twoją ta. 


(Dalszy ciąg nastapi) 
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‘i Wezoraj zwi salony muzealne 485 osób. 
Qkazy—naturalnie—weiąż napżywają jeszcze. | 
Frzybyły np. 2 poduszki atłasowe p. Połońskiej, 

2 gobeliny (hatt aplikacyjny) p. Antoszewskiej, por- 

tret kredkowy p. Wilczyńskiej, wina porzeczkowe 

p. Malinowskiego, jedwab i kokony własnej pro- 

Aukcji, oraz koszulki i fartuszki ukraińskie p. Hele- 

ny Ludwik z Jampola. 

Sprzedaż idzie raźno, największym żaś odbytem 
cieszy się dział włościać ski. 

` Oprócz wielu drobnostek sprzedano tam dywan, 

‘fartuchy i kort w sumie 50 rs. b 

- Qodzień na wystawie deżurują panie i panowie 

z komitetu. | , 


= Wystawa modeli. 
' W Wiednia grono techników urządza wystawę 
modeli i wynalazków... miegastosowanych w pra- 
ktyce. =~ 
| Ciekawa zkądinąd kolekcją ma być uzupelnioną 
okazami kilku warszawskich „wynalazców”, 


==, Piesza wycieczka. 
| W niedzielę o świcie wyruszyło na dalszą wycie- 
tzkę po kraju czterech amatorów sportu pieszego. 
| Sa toe pp. August P,, Bronisław S, Karol Mi.i Jó- 
zef Ma. 
Dzielna czwórka „piechurów” wybrała się na 
iesiąc z zamiarem zwiedzenia całego pasma gór 


więtokrzyskich, a następnie Ojcowa, zkąd powrót | 


nastąpi również piechotą, 
| W razie upałów postanowiono odbywać podróż 
hocami, w dzień zaś odpoczywać, 


, Uozestnicy wycieczki zamierzają, nie męcząc się, 


tobić w ciągu doby drogę od $-ciu do 6-ciu mil. 


Wędrowcy zabrali z sobą rewolwerowy aparat fo- 
tograficzny, celem zdejmowania godniejszych uwagi | 


widoków i typów, zamierzają bowiem opis całej wy- 
ieczki zamieścić zbiorowo w jednem z pism illustro- 
Iwanych. 


=: Towar okolicznościowy, 
, Jakiś staruszek na wybrzeżu praskiem w pobliżu 
Śmostu sprzedaje przyrządy dla osób, nieumiejących 
pływać, a chcących się puszczać na otwartą Wisłę. 

„Pływaki” skłądają się z dwóch pęczków trzeiny 
wodnej, związanej sznurkami. 

Naszem zdaniem, najlepszym środkiem ostrożności 
tw takich razach jest... pozostawanie na lądzie, 


= Podwyższenie cen. 

Ceny biletów na parostatkach p. Fajansa, kursu- 
ących do Mniszewa, zostały podwyższone, 

Na linji Warszawa-Płock dwudziestokopiejkowa 
opłata także nie diugo trwałą. 

Obecnie bilet pierwszej klasy kosztuje 50 kop., a 
drugiej 30 kop. i j 

Od wczoraj rozpoczęto jazdę do Cicekocinkai To: 
runia, z przesiądaniem we Włoclawku na inny sta- 
tek. 
| Z Warszawy do Torunia jazda przy dobrym sta- 
nie wody trwa 15 godzin. 

= Przywrócenie komunikacji. 

Na mocy upoważnienia inspektora rządowego ko- 
lei, wczoraj po południn przywrócono komunikację 
przez tymczasowy nasyp i most, urządzone na przer- 
wie pomiędzy stacjami Ząbkowice i Dąbrowa; cho- 
, dą tez przeszkody pociągi osobowe i towarowe. 

\ Niezależnie od tego, dalsze roboty okolo uporząd- 
kowania plantu przerwanego energicznie są prowa: 
dzone pod kieruukiem inżenierji kolejowej. 

== Niewdzieczny pryncypał. 

Zgłosił się do naszej redakcji p. M. K., przeszło 
80-letni starzec, człowiek zasłużony, który połowę 
swego życia przepędził w zawodzie technicznym i 
przedstawił chlubne świadectwa, pomimo 80-iu lat, 
z całą energja zabrał się do pracy i objął zarząd 
(pewnej cegielni, zaliczającej się dziś do pierwszo- 
rzędnych w krajuee 

Kiedy stargany pracą i podeszłym wiekiem p. K. 
opuszczał zajmowane stanowisko, wydano mu naj- 
chlubniejsze świadectwo, lecz słów tych nie poparto 
czynem. 

Według umowy, K, miał pobierać tantjemę 0d czy- 
stego dochodu, lecz przez dłuższy przeciąg czasu 
pieniędzy nie odbierał, woląc odrazu mieć na sędzi- 
we lata pewien kapitalik. 

Otóż tej tantjemy 80-letniemu pracownikowi, rzec 
__ można, swemu dobroczyńcy, „chlebodawca” się wy- 

"par, a gdy p. K, chcąc uniknąć procesu, domagał 

_ się sądu polubownego, eks-pryncypał stanowczo od- 
wil ; WE 

Osoby, bliżej wtajemniczone w tę całą sprawę, obu- 

_ rzone są miewdzięcznością pryncypała, który w po- 


*dobny sposób chce wykwitować sędziwego starca. 


; = Kradzieże. AREA 
1,97 mieszkania Włodkowskiej na Krochmalnej pd nrem 
„Słrim, skradziono 105 rs. w gotówce, pięć sukien PORNO 
EC RAA arek, dewizkę, kolczyki, hroszkę i 
dtd, Strate oblicza poszkodowana na ra. 900. | 


g 
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= Z dorożki. yk h 
Nocy wozorajszej przez ulicę Senatorska przejeżdżə 

ka nr. 96 z czterema podchniielonymi pasażerami, , 
` Jeden znich, Antoni D. wypadł, uderzając głow 
rynsztoka, skutkiem czego otrzymał ciężką ranę i sir: 


zomność. 


= Podizucenie. KĘ osa POORT REMY dg 

W bramie domu pod nrem 85-ym na Aięokrzysii m ale 
zieno podrzucone niemowlę płci męskiej, liczące kilka uu 
życia, Pejs SE NAGI fis 
_ Podrzutka odesłano do szpitala Dzieciątka Jezus, ' 

= Upadek, 

Wczoraj w parku łazienkowskim srądł z drzewa wyrostek, 
Marcin Chmielewski. który wdrapał się na wierzchołek dla 
wybierania wron z gniazd. I 

Ch. podniesiono ze złamaną nogą i zwichniętą ręką; odwie- 
ziono go do baraku czerwonego krzyża. ý i 


= Przy pracy. * 
W. dniu wczorajszym przy odnawianiu domn pod nrem 
23:im na Franciszkańskiej, robotnik Adam Szuster spadł z dra- 
biny z wysokości dwóch pięter. i 
< Szustra z ciężkiemi obrażeniami, w stanie bezprzytomnym 
odwieziono do szpitala starozakonnych. 


== Zaginiona. T ? 

Dziesizcioletnia córka Marjanny Trynkosowiczówny, Sta- 
nisława, wyszedłszy onegdaj z gmachu okręgu naukowego, 
zaginęła. 


R Pomimo usilnych poszukiwań, ną ślad zaginionej nie natra 
ono, - 


= Gwałtowny dorożkarz. ©. 

W podwórzu domu pod niem It-ym przy ulicy Wolność, u- 
trzymujący dorożki, Jan Saniewski, rozgniewawszy się na 
Jana Kuleszę, pochwycił widły żelazne i uderzył niemi stan- 
greta dwukrotnie w głowę. 

Kulesza otrzymał nader ciężkie rany i w stanie bezprzyto- 


mnym odwieziony zostął do szpitala św. Ducha. 


== Źwłoki. 
W hotelu Gdańskim na Nale 
ziono zwłoki dziecka. 


Numer zajmowała A, W., ktora opuściła już Warszawę. 


wkach, w nrze 18-tym znale- 


= Pożar. 

W dniu wczorajszym, około godziny 10-ej wieczorem, 
w mieszkaniu p. Graffa na Nalewkach: pod nrem 84:9m wy- 
nikł pożar. i i 

Ogień po rozebraniu ściany i części dachu, przy udziale to- 
poniuików z 1-go oddziału, zdołano ugasić. 

Straty wynoszą ckoło 500 rubli. 


—©<t— 


+ Piszą do nas z Humania: „Roboty ziemne i bu- 
dowlane na całej linji Kolei humańskiej rozpoczęte 
zostały. Jeżeli pogoda dopisze, to jeszcze tej jesie- 
ni relsy położone zostaną na linji Koziatyn-Szukaj- 
wody, zkąd jedna odnoga prowadzić będzie do Wa- 
pniarki, stacji kolei skiej, -a druga na Humań, 
Zwinogródkę do Szpoły, stacji kolei fastowskiej. 
Budowa calej kolei, stosownie do warunków kon- 
cesji, musi być ukończoną do października roku 

rzyszłego. Kwestja kierunku z Szukajwód do Szpo: 
y została rozstrzygniętą na korzyść Humania, który 
nie zostaje pominiętym w prostym kierunku. Sam 
dworzec humański bndować się będzie o wiorstę od 
miasta, w tak zwanym Grekowym lasku. 


-- W sądzie okręgoWym piotrkowskim sprzedano 


‚w tych dniach za zaległe raty Towarzystwu kredy- 


towemu ziemskiemu następujące majątki: Strądzew, 
w pów. piotrkowskim, p. Aleksandrowi Wojeięchow. 
skiemu i Sacin A, w pow. rawskim, Bankowi pań- 
stwa. 


-- Koncert. 

Z Sandomierza donoszą nam o koncercie, jaki się 
tam odbył zeszłej soboty. 

Największą atrakcję programu stanowił udział 
wysoce cenionego skrzypka, p. Leona Wernerś, oraz 
fortepianistki, p. M, Mioduszewskiej, której gra, się- 
gająca wyżyn artyzmu, cieszy się szerokiem uzna- 
niem. 

Dochód z koncertu 


jest przeznaczony dla miejsco- 
wych pogorzelców. Pa U 


+- Echa z Duninowa. 
„Piszą do nas: | 
„Posucha zaczyna się nam dawać we znaki, gdyż 
oziminy więdną, a na piaskach zaczynają wysychać, 
zaś jarzyny rzadko wschodzą. : 
Kartofle wschodzą dobrze, drzewa okwitły wybor: 
nie, tylko gruszek, zdaje się, będzie mało. | 
Od tygodnia między. niemcami, mieszkającymi 
w okolicy, panuje wielki popłoch, ponieważ okazało 
się, że mało kto z nich posiada paszporty, grozi im 
więc wydalenie. s 
Kto może, stąra się o paszport. | 
Usuwanie niemców z posad odbywa się zwolna. 
W tych dniach jednak już drugi plenipotent niem- 
miec został usunięty. 
Zarządzał on do 
mea, hr. Litichau, 
Miejsce jego zajął były ziemianin, Jeleniewski, 
człowiek energiczny i zdolny gospodarz. 
Zaraz po tym fakcie trzech niemców napadło na 
EAS Słowińskiego i zabrało mu 1,000. rs. 
a kradzież tę i pobicie ograbionego napastnicy 
zostali zawezwani i 


przed kratki sądowe,” 


brami Lucień, należącemi do nie- 


-| ay wysoki | 
, wicami), złożona z 20-tu osad 


i nn LL U DZA 2 m, L)LL]|P7 2] |((L. Sawin OŚLA OŻANNA DOE 


+ Zniszczenie wsi, - 


łoda, an 
h wód, wieś Kraski gó 
prócz bowiem jedynej wad ra 
go, wszystkie inne literalnie zostały zniesio 
Wiaściciel pozostalej jest w ciągłym 
zdaniem specjalistów, jeżeli brzeg nie będ 
ce umocniony, Wisła przerwie pozo 
ziemi i wejdzie do łachy, tworząc nowe ko 


+: Straty. (yo 
Wedle dokładnego obliczenia w czasi ostatnie 
pożaru w osadzie Irena pod Iwangr cd 
się domów mieszkalnych 43, budyn A 
czych 42, zaś w czasie gaszenia pożaru roz 
domów 11i przybudowań 11. ©, 
Ogółem uległo zniszezeniu-101 budynk, 
Ubezpieczone były ną 75,000 TS lecz 
otrzymają tylko rs. 45,000, poniewąż w 
głym zniżono sumy asekuracyjne o 40 
pobiedz umyślnemu podpalaniu. “7 
a ała EEEN 
Nocy wczorajszej z pastwiska we wsi | 
w gminie Młociny skradziono Jozetowi Mia 
i Andrzejowi Dąbrowskiemu parę koni warto 
Abramowi Wejsmanowi, we wsi Glinki, w gmi 
skradziono 70 butelok wina. i 196 
-+ Zatwuta herbata. W j ; 
W, Jabłonnie Liba Millerowa i Rozenblumowa z 61 
synkiem Iekiem pili herbatę. przygotowaną w garnl 
p tem wszyscy dostali ogromnych boleści, a 
mimo ratunku, w kilka godzin życie zakończy 
męczarniach. ER? ki 
Z rozporządzenia naczelnika straży ziemskie 
Ha podejrzanej herbaty opieczętowano i odesłano 
izy. p 
Obie kobiety 
lekarzy. 


oki 


ZAA 


Ai 
ł 


pozostają na kuradi u Jednego 


-- Utonięcie w piwnicy. j : 
We wsi Małocice, w gminie Oząstków, córką 
włościańina, trzyletnia Stefanja Dudek, wpadła 
gdzie utonęła w wodzie, nagromadzonej skut 
ulewy. zyk 5 
Zwłoki dziecka przypadkowo zostały odnale! one. 


% 
Jak szybko biora się do interesów ake 
zagraniczni, dowodem fakt, iż wezorą 
pomiędzy urzędnikami kolei wiedeński 
wizoryczną kandydatów do rady i.dyrekcj 
padek zwycięstwa p. Lysena. r ie: 
` Na liście tej znajdują się przedewszystkiem 
Konrad Luboradzki, zastępca prawny p. Lysen 
rądzie zarządzającej, dalej p. Karol Majewski, 
kuzyn p. Luboradzkiego, jeszeze dalej p. BY 
kuzyn p. Majewskiego, a ostatnio d 
wąskotorowej nowogrodzkiej, wreszel 
Karski, Ewaryst Meyer i Adolf Szepczyńśi 
Mają to być wszystko kandydaci popierany 
partję lysenowską. "WALCA 
* sd 
Wspominaliśmy o agitacji. NDA A 
Do najgorętszych zal czają dwóch „üna 
galicyjskich: pp. Rejfa i Marguljesa. À 


Wy LA 
Jak wiadomo, Ee ogólne dopełni 
ięciu członków rady. SEE 
P W r. b. chodza ź rady pp. Stefan ks. Lub 
ski, Lucjan Wrótnowski i Ryko. | 
Z kolei rada ma wybrać nowego cionta ipo 
sce, opróżnione przez zgon jenerała Fejchtoera 1p 
twierdzić dokonany w ciągu roku wybór P+ 
nisława Wołowskiego. | 


Zebranie odbędzie się—raz jeszcze p 
my—d, 24-g0 b. m, t. j. w piątek o godz. LJ 
w sali resursy kupieckiej, mianowicie zebran pi 
ne akcjonarjuszów i bezpośrednio po niem 
nadzwyczajne. ; 4 jady 

Nazajutrz, również o godz. 11-ej, lecz W, 
siedzeń na dworcu, odbędzie się zgromadze 
narjuszów bydgoskich. i 

P. Jan Bloch, prezes kolei dąbrowskiej, st 
do Petersburga po zgromadzeniu, na którem Mi 
głos zabierać. ROKOKA ai 


Dyrektor Disconto- Gesel. p. Hansemann 3 
plomatą,.. RSMA i 
Ujawniło się, iż szanowny dyrektor w 0? 
ki kursowej akcyj wiedeńskich sprzedał je í 
nym naturalnie zarobkiem, tak, 1ż p k; 
Wii najwyżej 5,000 sztuk. 


zapewnienia o nentralnościw 


OTATNIK TERMINO 
kancelarji zarządu zak 
x się. A z A 

i w sta skim, AT 


slim, mroczkowskim, 1€ 
dniowskim i samsonowskim 


 tybrukowanie drugiej części ulicy Przedmieście 
REA 800 kop. 58. AO: 


l ządzie gubernjalnym łomżyńskim, odbędzie się 
i Biore TANE dla dróżnika na trakcie łomżyńsko- 


A ostrowskim, od rs, 1,294 kop. 65. 


| SKEOLOGJA, 


—Ł— 


2): a ya" ` U 
$.p. Juljusz Kisielnieki, 
ziemski, kawaler, po krótkich cierpieniach, zakoń- 
ie w Janczewie, gubernji łomżyńskiej, dnia 20-go maja 
ku, przeżywszy lat 62. Pozostała w smutku rodzina 
r za krewnych, przyjaciół i znajomych na eks- 
ościoła parafjalnego w Wiźnie, odbyć się mającą 
maja po południu, oraz na żałobne nabóżeństwo 
zwłok do grobu tymczasowego na miejscowym 
, w dnia następnym, t, j. w piątek dnia 24-go maja, 
ończonem nabożeństwie. 2—670— 
Romana Landau, przeżywszy lat 21, zmarła 
maja Pozostali w głębokim smutku mąż, matka, 
brat zapraszają krewnych, przyjaciół i znajamych na 
; nianie uwłok we czwartek, to jest dnia 23-g0 maja, 
nie -ej po południu, z mieszkania przy ulicy Pań- 
16 na cmentarz wyznania mojżeszowego, odbyć się 


go maja r, b, to jest we czwartek, odprawione 

ożeństwo żałobne za duszę ś. p. Teofila Rzuchow- 

r kościele Wszystkich Świętych na Grzybowie, o go- 
zrana, ną które pozostała żona z córką zapraszają 

anajomych, -1785 

o strapione matka i żona składają najserdeczniejszą 


a Keplera, urzęinika drogi żelaznej iwang: odz- 
kiejza okazane współczucie i udział w smutnym 
dw oddania ostatniej przysługi. 


 (ecylja 1 Wiktorja Kepler. 


wicza na miejsce wiecziego spoczynku, serdeczne 
składa pozostała ; 

j j Rodzina. 
=>) rocni 
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c 
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Z ESA OW. 


Ważne słowo. 

H (Dokończenie ). 

nie zatem, zawarte w art. 28 w odniesieniu do cz. 4 
y uważać za nieporozumienie, wywołane niejasno- 
ji. Pogląd ten poiwierdza okoliczność, że w kwestji 
płaty aljenacyjnej ustawa żadnej zmiany bie wpro- 


ate à przy opłacie aljenacyjnej, wynoszącej 40/,, prawo 
Wagę dv ceny lieytacyjuej, niepodobna przypu- 


WA PRĄDY. 
- POWIEŚC-NA TLE WSPÓŁCZESNEM, 


aczgna na konkursie „„Kurjera Warszawskiego.**) 


LAK 
sa, 4 


4 Przez. 
p: l'natola Krzyżanowskiego. 


0 


8 i (Dalszy:ciąg). ' 

„ący, który oddawna zerwał czapkę z głowy i 
tony głosem ż piersi setek płynąc, m, wiódł 

ża tą żywą falą, rzucił mimowoli oburzone 

Wodawcę swego wejrzenie. 

cesja Bożego Ciała—odparl. 

a fele Dieu — powtórzył hrabia. — Zapo- 


ęty a nieśmiertelny! Zmiluj się nad nami!” 
Miewało w powietrzu. 
iustachy, trzeba zsiąść z koni—szepnął ró- 
e Marys Korybut.—Patrz, jak ci ludzie 
ą nam się groźnie. 
cja, ale cóż się stanie z wycieczką na kacz- 
chciałbym zresztą narażać barona na podo- 


contnaire, c est trłscurieua, zadecydował fi- 
| zeskoczywszy pierwszy z. siodła pochylił 
calą falą przed monstrancją, zakreślającą 
l krzyż św. w powietrzu; poczem wypro- 
y się, przeżegnał z miną człowieka dobrze: 
ego, który umie się zastosować do otocze- 


n O ORAE AIAN M 


wacyk wę 
25 + 


ładów górniczych w Su- 
a trzechletnią dzierżawę 


gjewskim, bialo- 


ządzie gubernjalnym łomżyńskim, odbędzie się 


zchnikom i kolegom przedwcześnie zmarłego . 


stkim, którzy raczyli odprowadzić zwłoki 4, p. Jana 


| czyli, że wobeć tego przepisy z d, 29-go lutego 1886 r. do sprze- 
| daży publicznych zgoła stosowane hyć nie mogą. , 


| obrady senatu, pomyślnie rezwiązaną zostanie. Raz jeszcze 
, powtarzamy dla uniknięcia wszelkich nieporozumień, że wy- 


s , - P 
Bor! : € = 


ié aby w tej samej ustawie podatkowej w stosunku do innej, | 
Aa ary eco | 
Í 


z Biecza, księ ARE 
9.DZZODOBZĄCAJ 5} -Wa i chwalono nadto za 


"Wa, Try hy adto 
prosić ież do kor teraźniejszego prezyden 
ego, kapłana, którego 


izraelitę, którego wska: 


zavfiarowanej na licytacji. dż. ; t Es 
Za sumçaktu uznać należy zawsze i w każdym „wypadku 


licitum, chociażby one było niższe od szacunku prawnego, 


Z tych wszystkich pobudek ogólne zebranie senatu uznało, | Ę k = CY», 
że w Myśl cza art. 28 ust. stempl, za sumę aktu w odniesie. | komitet powołał odrazu do swojego grona dziesięcit 
miu do dóbr nieruchomych, sprzedawanych drogą licytacji pu- | 
blicznej, uważać należy przy obliczaniu podatka stemplowego | 
jedynie tylko cenę licytacyjną, bez względu na to, czy ta osta- | 
tnia jest wyższą czy niższą od szacunku prawnego, osiągnię- | 
tego podług wymagań art, 38 ust. stempl. | 

ak 
I 
| 
| 


widać z przytoczonego wyroku, senat odpowiedział 
wprost tylko na kwestje, która u nas uważaną była dotychczas 
za niesporną, Pod tym wzgl( dem panowałą u nas dotychczas, 
zupełną zgodność we wszystkich instytucjach sądówych, co 
więcej, interesowani przestali już bronić swych spraw w tym 
kierunku, poddawszy się orzeczeniu, iż podatek stemplowy 
nawet przy licytacjach publicznych powinien być pobierany od 
naj waszego szacunku. 1 BY 

W Cesarstwie rzecz ta nie przestała budzić wątpliwości 
ijak widzimy, obecnie w pomyślnym duchu załatwioną zosta- 
ła. Wyrok senatu wywoła i u nas zmianę w praktyce sądowej, 
pod wzęlędem pobierania papieru stemplowego, nie roztrzyga 
jednak ostatecznie najważniejszej dla uas sprawy, a mianowi- 
cie sporu o to, czy opłatą aljenacyjna przy sprzedażach publi- 
cznych obliczaną być winna od licitum, czy też od szacunku 
prawnego. x 
- Wprawdzie w końcowym ustępie wyroku znajdujemy 
wzmiankę o tym przedmiocie, zgodną z pojmowaniem sprawy, 
któremu niejednokrotnie już daliśmy wyraz, uważamy jednak 
za stosowne zwrócić uwagę, że kwestja opłaty od przelewu 
przy sprzedażach publicznych w Cesarstwie zgoła nie istnieje 
wobec wyraźnego przepisu art. 404 ust. pod., który nakazuje 
wyraźnie pobieranie opłaty aljenacyjnej od łzciżum. 

W kraju naszym. ustawa podatkowa nie obowiązuje, a Naj: 
wyżej zatwierdzone zdanie rady Państwa z dnia 138 go maja 
1884 r., rozciągające moc ustawy stemplowej z 1874 r. na Kró- 
lestwo Polskie, kategorycznego przepisu w tej mierzę nie za- 
wiera. Powstała stąd luka w prawie oczekuje wciąż jeszcze 
wyjaśnienia. i 

Na mocy przytoczonego wyroku senatu to tylko przewidzieć 
się duje, że sprawa opiaty aljenacyjnej, o ile przyjdzie pod 


Telegramy Tuin Warszawskiego” 


Petersburg 2l-go maja. (Tel, Aj, pón.) — 
Cesarzewicz Następca Tronu został mianowany fli- 
gel-adjutantem Najjaśniejszego Pana. 


Z powodu, że w ostatnich czasach w prasie russkiej, 
a zwłaszcza w Moskowskich Wiedomostiąch, pojawia- 
ły się artykuły o Finlandji i osobach, zajmujących w. 
niej urzędowe stanowiska, jenerał-gubernator Wiel- 
kiego Księstwa, jako prezes Cesarskiego senatu fin- 
landzkiego, wyjaśnia w najpoddanniejszym rapor- 

cie, że twierdzenia co do władzy senatu, nadużywa- 
nia formy Najwyższego manifestu, przy wydawaniu 
publikacyj drugiego rzędu i wogóle * w zarządzaniu 
krajem, są nieprawdziwe. Zarząd kraju prowadzo-. 
ny jest w porządku, przez prawo przepisanym, nie- 
prawdą jest również i to, jakoby senat wysysał o- 
statnie soki z prostego ludu, bo w rzeczywistości 
ciężary podatkowe są teraz mniejsze, niż były kie- 

dykolwiek, a przytem lud zawsze znajduje w prawie 
obronę przeciw możliwym nadużyciom, a rząd nie 
przepuszcza bezkarnie przewinień służbowych; nie- 
prawdziwem jest także twierdzenie, jakoby tylko 

szeze pięciu członków, mianowicie: dra Ferdy- niektórzy urzędnicy otrzymali uniwersy teckie WY A 
nauda We gla, b. prezydenta Krakowa, dra Iwań- | Kształcenie, co się zaś tyczy urzędników ziemskich, 

skiego z Wadowic, księdza prałata Ziemiańskiego i to ci ciesza się powszechnym szacunkiem. ` 


towa- 


rok, który przytaczyliśmy powyżej, przesądza zupełnie kwestję 
zasadniczą w duchu dla nas ponyśluym, nie usuwa jednak 
wszystkich przeszkód, wywołanych brzmieniem prawa z dnią 
13-go maja 1884 r. \ ; 


Ostatnie wiadomości. 


Mraków 20-g0 maja.—Wezoraj wieczorem od- 
było się posiedzenie komitetu centralnego przedwy- 
borczego na. Galicję zachodnią. Na posiedzenie 
przybyli wszyscy, z wyjątkiem jednego (który uspra- 
wiedliwił swoją nieobecność), delegaci rad miejskich 
i powiatowych z zachodniej części kraju. Zebraniu, 
złożonemu z 36-ciu członków, przewodniczył czło- 
nek wydziału krajowego, Leon Qurzanowski, który 
na asesorów powołal: bar. Florjana Gostkowskiego, 
dra Zbyszewskiego, burmistrza Rzeszowa, i Józefa 
Michałowskiego. W dyskusji zabierali głos: dr. Zby- 
szewski, hr. Rey, Jaworski, St uszkiewicz, Kostheim, 
hr. Męciński i dr. Zoll, W myśl uchwał Koła sej- 
mowego, wybrano. dla uzupełnienia komitetu je- 


nia i robi to zazwyczaj, co w danym razie uczynić ; cierpliwie rade bakenbardy, traciła mimowoli 
wypada. e SAPSZĄŁ spi ? 
Hrabia postapił tak samo, a ulagodziwszy w ten | -Na końcu długiej procesji, której początek wraz 
sposób oburzenie ludn, który mierzył groźnem okiem | z kapłanem na czele, zniknał już w drzwiach świą- 
pyszałków,. wpadających konno tam, gdzie sam Bóg | tyni, szła samotna, skromnie, lecz z wytworna pro~ 
szedł na czele m luczkich, Eustachy Morski spostrzegł | stotą ubrana kobieta, Wysmuiła jej kibić, jak trzeci. 
teraz dopiero, iż błyszczące dubeltówki na ramieniu, , na zdawała się delikatną i giętką, prosto ścięty no- 
tu wśród tłamów rozmodionych, śmieszne wydać się | sek i prześliczny, regularny profil, greckie TZYDO- 
mogą. Odjechać wszakże nie było sposobu, proce- | minał posągi; z koralu wycięte usta pociągały wyr 
sja bowiem zajmowała całą drogę, wijącą się nad pa- ; razem słodyczy; wielkie zaś, długiemi rzęsami ocie- 
rowem, innego zaś stąd wyjścia, nie było. W tem ; nione oczy, jaśniały wdziękiem inteligencji i mło- 
pan hrabia dojrzał jednego z oficjalistów swych, | dości, zdumiewaly blaskiem swym i czarna, niezba- 
który z żoną i córkami postępował za kapłanem. daną głębią. Zasłuchana w pienia nabożhe, które 
— Panie Koterski-—przywołał pólglosem— proszę | ducha jej w lepszą musiały unieść krainę, szła z wol- 
cię, potrzymaj nasze dubeltówki. < - | na za tłumem, a czując się tu snąć u siebie, wśród 
Po ogorzałym obliczu ekonoma rumieniec: upoko- | tego zastępu wieśniaków, któremu Kkrólować się zda: 
rzenia przebiegł. | wała, zdjęła kapelusz i niosąc go w ręku, odsłonił: 
Chciał powiedzieć, że nie jego to rola, że tu wobec | bogactwo kruczych splotów, które wieńcząc czołc 
Boga nie ma slugi i pana, spojrzenie jednak rzucov | matowo białe, jakby wykute z najczystszej carrary 
ne na rodzinę, kazało mu powstrzymać słowa, cisną- | falą krwi ożywionej, spadały: w dwóch grubych way- 
ce się na usta. Hrabia tak rzadko przyjeżdżał, iż | koczach, wijąc się swobodnie wzdłuż lekkiej sukni. 
miał prawo od rządców swych lokajskich posług wy- | Oczy Eustachego Morskiego, omało z orbit nie 
magać nawet.  Oburzone spojrzenia kilku najbliżej | wyszły. olo 
stojących zdradziły jedynie zgorszenie, wywołane — Patrz, patrz, barónie — szeptał —istne cudo 
nieposzanowaniem miejse świętych. „Hrabia z Orło- | Posąg greckiej Venery w nowożytnych szatach 
wa! Hrabia z Orłowa!” szepnięto w kilku punktach, | Skąd ona się tu wzięła? Co za przepyszne rysy! na: 
poczem: „Abyś nam winy nasze przebaczyć raczył, | wet czoło, wbrew dzisiejszym grzywkom, odsłonię. 
prosimy cię panie”, jednem znów zabrzmiało echem | te. ` c 
i fala popłynęła dalej, a za nią szli trzej nasi myśli- |  Kruzenberg zdawał się być również zdumionym 
wi, z których jedeń bankier tylko, rzucając bystre -— Des yeuz dune beauté èblouissante—przyzna 
spojrzenia do ko» ei sę abpa ciekawie | głosem zniżonym, i ETS 
ten nieznany sobie obrazek. Nagle zielonkawe ocz Dilan a a 
Eustachego Morskiego błysnęły, ręka szarpiąca Si. | ( Z MTT 
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Petersburg, 21.go maja. (Tel: Aj. półm) —e . 
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" Praga czeska 21-go maja. (Tel. pr. K. W)— 

Skonstat wene, źe skutkiem niedzielnego przerwa- 

nia się! chmury w powiecie Prestickim postradało 
życie olko o stu osób. 

Berlin 21-go maja. (Ta. pryw. Kunj. War.) — 
Obydwaj monarchowie za zbliżeniem się uściskali 
j ucałowali się kilkakrotnie. Po obejściu frontu 
kompanji honorowej i przedstawieniu ebustronnych 
świt, udali się obydwaj monarchowie, mając z przo- 
du iz tyłu po pół szwadronu kirasjerów gwardji,’ 
przez okazale przyozdobione ulice do zamku. Na 
drodze stały zbite masy publiczności, które nieu- 
stannie witały monarchów entuzjastycznemi okrzy- 
kami. Koło pawilonu przed gmachem opery, ecze- 
kiwali przedstawiciele akademji i innych korpora- 
cyj, artyści, w malowniczych średniowiecznych ko- 
stjumach i mlode damy w staroniemieckich szatach. 
Towarzystwa spiewackie Berlina, pod dyrekeją Joa- 
chima, wykonywały za zibliżeniem się powozu kró- 


lewskiego umyślnie w tym celu = 


hymn viva. Umberto re d'Italia, poczem artystka 
dworska, Hoelienburger, wygłosiła skomponowany 
przew: dyrektora galerji marodowej wiersz powital- 
ny. Wśród grzmiących okrzyków ruszyły powozy 
w dalszą drogę do zamku. (4j. półn.) 

Berlin 21-go maja. (Tel. pryw. Kur" War.) — 
Cesarzowa Wiktorja Augusta przyjęła króla Hum- 
berta w zamku. O godzinie drugiej było w zamku 
śniadanie w ścisłem kółku monarszem, wieczorem o 
godzinie siódmej w galerji obrazów odbył się wspa- 
niały obiad dworski. 

Berlin 21-go maja. (Tel. pryw. Kurj, W.) — 
Projektowane na dzisiaj decydujące posiedzenie 
konferencji samoańskiej, nie przyszło do skutku z 
powodu zajęcia hr. Herberta Bismarka przy dworze. 
Odbędzie się ono już jutro. | 

Berlin 21-go maja. (Tel. pryw. Kurj, W.) — 
Wczoraj w Turyngji i Saksonji wydarzyły się stra- 
sżne oberwania chmury. Komunikacja kolejowa 
w wielu punktach przerwana. ; 

meriin 21-go maja. (Tel. pryw. Kur. War.) — 
Celem zsopatrzenia magazynów kolejowych w wę- 
giel, dyrekcja centralna kolei państwowych zarzą-. 
dziła w zachodnich prowincjach państwa zniżenie 

ś 3 SA 
taryfy dla przewozu węgla na przeciąg 4-ch tygodni.. | 
 Marye 2l-go maja. — (Tel. Aj. półn.) — | 
Dzienniki tutejsze przewidują, że jedynym skutkiem | 
podróży króla Humberta do Berlina będzie powię- | 
kszenie włoskiego budżetu wojny. 

Pary 2Żl-go maja. (Tel. pryw. Kur. W.) — 
Dzienniki boulangerowskie utrzymują, że Pilotel 
jest ajentem policji londyńskiej i że urządził on je- 
dynie w tym celu napad uliczny na Rocheforta, aże- 
by ułatwić policji londyńskiej wydalenie tegoż. Zre- 
sztą co do istotnego przebiegu spotkania Pilotela z 
Rochefortem, obiegają sprzeczne wersje. Podczas 
gdy Rochefort utrzymuje, że Pilotel go nie dotknął 
nawet, lecz umknął na samo pokazanie przez Roche- 
forta rewolweru, Pilotel twierdzi, że wymierzył Ro- | 
chefortowi policzek i nazwał go nędznikiem, wów- 
czaś zaś Rochefort cofnął się o parę kroków i skie- 
rował ku niemu rewolwer, zapóminając jednak, że 
tenże był w futerale. 

Paryż 21-g0 maja (Tel. pryw. Kur. War.)— 
Restauratorowie zamierzają udać się do zamku Car- 
nota z protestóm .przeciw trzymaniu. otwartej wy- 
stawy do późnej nocy, co wpływa zabójczo na bieg 
interesów. Zdaje się, iż rząd zadecyduje, że w nie- 
które dni tygodnia wystawa może być otwartą do 
godziny 12-ej w noćy, w inne zaś zamykaną ma być 
już o godzinie 9-ej z wieczora. e 

Ateny 2l-go maja. — (Te. Aj półn.) — 
Dzienniki tutejsze donosząc o zaburzeniach w Mace- 
donji, przewidują rychłe zajęcie sandżaku nowoba- 
zarskiego przez Austrję. : 

_ Bukareszt 21-go maja. (Tel, pr. Kur. W.)— 
Klub konstytucyj wę ; 

ytucyjny Karpa uchwalił nie- przystąpić 
do rozpraw budżetowych przed załatwieniem re- | 
- formy banku narodowego. 
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Sofja 21-g0 maja. (Tel. pryw. Kurj. War.) — 
W łonie stronnictwa Cankowa nastąpiło ` rozdwoje- 
nie. Część jego zamierza w sobraniu utworzyć gru- 
pę legalnej opozycji. 


TELEGRAMY HANDLOWE, 


` Berlin 21-70 maja. (Tel. prywatny Kurjera Warsz.). —= 
nie dozwolił się wzmocnić tondencji giełdy, która zamknęła 
obroty w usposobieniu bez zmian. Wartości russkie poniosły 
pewne straty. Ruble w tranzakcjachwatychmiastowych obni- 
żyły się o 30 fen., a w końcomiesięcznych o 25 fen. Warsza- 
wa krótkoterminowa gorzej o 65 fen., a krótki Petersburg -o 
20 fen., podczas gdy Petersburg długi nie uległ zmianie. Wie- 
deń gerzej również o 10 fen. krótkoterminowy (173.50) i o 20 
fen. długi (172.90). Listy Zastawne ziemskie straciły 10 kop., 
tyleż pożyczki wschodnie. Listy likwidacyjne nie uległy 
zmianie.Mniej płacono za pożyczki konsolidowano z r. 1880i za 
6%/, russką rentę złotą i 59/, konsolidy z r. 1884, toż samo zaś 
co wczoraj za listy zastawne ruskie i kupony celne. Nie do- 
tykano dziś pożyczek promiowych russkich, Akcje kredyto- 
we awstrjackie spadły o */,0/,, Dyskonto prywatne boz zmian. 
Żyto tańsze o 1 m. 50 fen. w towarze gotowym i o 25 fen. 
w dostawowym. : a 
Berlin 21-go maja (natomanie urzędow? gieldy). 
Bil. ban. rus, w tr. nat, 218.— |Akcjed. ż. war-wied. —.— 


Weksle na Warszawę 217.60 |Akcje kredytowe _ 167.10 - 
W ek. na Petersb.krót, 217,— |Weksle na Lon. kr. 20.465 
Wek.na Petersb. dług, 215.20 |. „ K 20.38 
Bil. ban. rusk. na dost. 217.75 ‘Zyta w tow. gotow. 140.— 
Wschodnia poż. [[ em. 68.30 |Żyto ua wiosną  144.— 
Listy zast, serji I-ej 656.20 zb 


Kursa z dnia 20-90 maja: 218,30 21825, 217.20, 215,20, 
218,—, €8.40, 65.30, 167.75, 141.50, 144,25, =. R 


SPRAWOZDANIA Z TARGÓW, : 


Targ Witkowskiego dnia21-7o maja.— Dowozy w dnin 
dzisiejszym były średnłe, popyt na zboże stostuikowo dosyć o- 
żywiony, pomimo to ceny nie zdołały się podnieść i tylko przy: 
ustępstwach ze strony sprzedających dochódziło do obrotów. 
Pszenicy ofiarowano 7000 korey, wyborowe ziarno osiągało 6 
rs. do 6.06 i 6.10, za białą płacono 5.85. Żyta wystawiono na 
sprzedaż około 500 korcy, wyborowe gatunki kupowano po 
3.390 i 8.95 kop., gorsze zupełnie pekupi nie miały. Owies 
słabiej, za dobry towar na detal płacono po 2.60 i 2.70, sprzę- 
dano 100 korey. Siauo i słoma staniały. Siano nabywano po 
35 i 40 kop., słomę po 25 i.30 kop. za pud.ł i 

'Targ na Pradze dnia 21-go maja, — Usposobienie tar- 
gu w dniu dzisiejszym było wyczekujące, dowozy wynosiły 19 
wagonów. Żyto spokojnie, nadesłano 3 wagony, wyborowe 
sprzedawano po 65—70 kop., średnie po 65—67 kop., ordyna: 
ryjne po 61—63.kop. Owsa nadesłano 11 wagonów, wybo- 
rowy dosyć chętnie nabywawano po 78—80 kop., średni po 70 
do 76 kop., ordynaryjny po 65—68 kop. Gryka mocno, do 
93 kop. Jęczmienia nadesłano 1 wagon, kupowano średni to- 
war po 70—78 kop. Kaszy jaglanej nadesłano 4 wagony, uspo- 


| sobienie niechętne, dziś nic nie sprzedano. 


Gdańsk 20-go maja — Pszenica krajowa i tranzytowa 
przy spokojnym obrocie: prawie niezmieniona w cenie. Přaco: 
no za polską transito pstrą 121 funt. 122 m., 120 £. 123 m., 122 
f. 124 m., 126/7 £ 130 m., szklistą 124/5 f. 129//, m., 127/8 £. 
1321/, m., dobrze pstrą 124 f. 180 m., 126/7 f. 132 m., 127 f. 134 
m., jasno-pstrą 125/6 f. 132 m., za russką transito czer-wono- 
pstrą 126/7 f. 132 mar, 183 m. dobrze pstrą 128/9 £. 136 m., 
jasno-pstrą obsadzoną 122 f. 131 m., czerwoną 127 f. 129 m, 
130 m., 128 f. 131 m., czerwoną obsadzoną 127 f, 127 m., lago- 
dnie czerwoną 132 f. 135 mar. za tonnę. Terminy transito na 
maj i maj-czerwiec 1331/, mar. w żądaniu, na czerwiec-lipiec 
134'/, mar. płacono, na lipiec-sierpień 135 m. w żądaniu, 1341/3 
m. w poszukiwaniu, na wrzesień-październik 1851/, m. placo- 
no. Cona regulacyjna tranzytowej. 133 m. Wypowiedziano-10 
tonu. Żyto krajowe bez obrotów, a tranzytowe bez zmiany, 
płacono za russkie transito 120 i 121-1.901/; m ; 119 t- 90m. za 
120 f. i tonnę. Terminy: na maj i maj-czerwiec dolno-polskie 
93 m, w płaceniu, tranzytowe 93 m. w żądaniu, 92!/, m. w pła- 
coniu, na czerwiec-lipiec krajowe 143 m. w żądaniu, na lipiec- 
sierpień krajowó 144 m. w żądaniu, na wrzesień-październik 
dolno-polskio 94 mar. w płaceniu, tranzytowe 93 m. w płace- 
niu. Cèna regulacyjna dolno-polskiego 92mar., tranzytowego 90 
m. Jęczmień targowano russki transito108/4 f. 84 m., 1041. 
85 m. jasny 113 f. 107 mar. za tennę. Groch polski transito 
średni 112 m. na paszę spleśniały 90 m., 94 m. za tonnę płaco- 
no. Polski bón koński transito 125 m. ża tonnę płacono. Rze- 
pnića ruska transito 115 m. ża tonnę płacono. oniczyna na- 
sienna czerwona 36 m. za 50 kilogr. płacono. Otręby pszenńa 
na wywóz morzem grube 3455, 8.60 m., średnie 3.50 m., miał- 
kie 3/40, 3.50 m. za 50 m. za 50 kilogr. płacóno. Spirytus w to- 
warze gotowym mie podlegający ciu 54!/, mar, w płaceniu, 
podlegający cłu 35 m. w płaceniu. Cukier w Gdańsku bez obro. 
fo w Magdeburgu mocno. Kurs w Gdańsku 219,30 marek 
Za TS. E 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


— Jubilerowi z Podwala,— Nie rozumieiny; o co idzie, Tak 
pan pogmatwał obie historje, iż trudnó dociec wątka i sensu. 
— Panu H. S.—W ykazy przysyłają hotele, do nich więc na- 
leży mieć pretensję. | SZALE RZA 
— Młodzieńcowi.— 1) Wiąd rdzenia kręgówego (tabes dorsa- 
lis) jest chorobą, zbadaną dokładnie w ostatnich czasach; u nas 
między chorymi najwięcej bywa mężczyzn między 30—50 ro- 
kiem życia. Wymienioną przez sz. pana przyczynę większość | 
uważa zà moment sprzyjający, anie wywołujący powstania | 
'choroby. 2) Są rzadkie wypadki wbrew prawom natury. 
3) Grzeczność wymaga użycia pierwszego tytułu, zależy to je- | 
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warowych został przywrócony. 
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1808 Dr. J. Halpern. Okontr 
cjalnie dziecinne. Szczepienie ospy. Świę 
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Dyrekcja 
dróg żelaznych -~ > | 
3 A Eo NO ; IAD "YU À 
warszawsko-wiedeńskiej i warszawsko-byigoti 
podaje do wiadomości, że między stacjami Fat HE 
Strzemieszyce drogi. żelaznej warszawsko-wied 
skiej prawidłowy ruch pociągów pasażerski 


> Pierwszy transpiri | 
„MEDAL POUIOWIUL | 


świeżych, otrzymał = 
Hiandei Wini BDelikatesów ` W | 
Ant. Stępkowskiego 


Wierzbowa 9. 

|... Nagrody rubli 50. 
Zgubiono pugilares z 11 dwudziestopięciom 
kami, biletami wolnej jazdy i wizytowemi, notati 
mi etc. Zmalazca otrzyma powyższą nagrodę 
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zgłoszeniem się na Leszno nr. 7, m. 4 


KORESPONDENCJA PRYW. 


— Motylku mój drogi, mój miły, zł 
Niesadź źle. Gdyby można 4/11, jak o 
1806 Twoja zawsze 
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Warszawsko-Wiedeńska: 
1 ospieszny 3 klasy 
QGsobowy 3 klasy s eos « » « * 
Usobowo-miejsc, 3 kl. do Piotrkowa; 
(łowyższe pociagi aca się 
z koleją łódzką.) 

Kurjerski 2 klasy . . . 
W arszauw sko-Bydgoska: 
hujerski 2 klasy , , . + oee 
Cicbiowy 8 Klasy ,, „ . « + »-* 
Uschowo-niejsc. 3 kl. do Kutna . 
VA arszawsko-Terespolska: 
Osobowy 3 klasy do Brześcia , , . 
J'ccztówy. 8-588 2 wieć aaa 
1 cwarowo-osobowy 8 klasy . » « 
Vw arszawsko-k'eierskurska: A A EBI 
ocztow. $k.do Wilna, 2k, doPeters. rano || 

Ca Siklag © JUR AN pór 

Qsobowo-miejscowy do Białegostoku żeń: | 
WauwIsŁaLsSKA do kAOWIA: PA 
OSOKOWY SSE osi 
dMacjscowy do Lublina e ers s 
(Fowyższo pociągi łączą się 

z koleją dąbrowską,) 
Poczto OWOJRDÓW GOSCI O 

Nadwiślańska do Mżawy: 

Tocztowy«-<* w. td 
Osobowy: e e s sd: adds eela 
Obwodowa z kolei Wiedeńsk. 
OSOLOWY ue SG KL REM 
OSOBOWY: aan ena AnI 
Güwodowazkolei Tersspolsk. 
Osobowy . .. BAR 
OBOBOWYC Tetee e ge, Aki 


Statki Żeglngi Płocko- W 
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odchodzą codziennie z Warszawy z przystani $f. Gó 
do Włocławka o g. 7 r., do Płocka o g. 8 m. 801. 
do „Warszawy o g. 3 r„ z Płocka o g. 5 m. 301 


Statki parowe FAJANSA odcho 


dó Płonka i Włocławka, codziennie, o godzinie 8 
do Mniszewa (oprócz niedziel) i Góry: Kalwa 
nie, o godzinie 7:ej. zranaz ,z Nowej Aleksan 
Środy i Piątki o 8 
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